GAZETA 


Czwartek 


WIADOMOŚCI ZAGRANICZNE. 


Zjednoczone Stany Ameryki północnej. 


Daiehnik National Intelligencer, wychodzący 
w Wasyagtonie, zawióra pod d. 3. października 
ciokawą rozprawę, która po Legare (z pału- 
dniowój liaroliny) imieniem wydziału spraw za- 
granicznych o podanym do tegoż zgromadzenia 
rnemoryjale Nowojorskiego towarzystwa pokoju 
(Newyork-peace-society), w izbie reprezentanliów 
dnia 13. czerwca odczytał, a która dopićro teraz 
publiczności jest udzieloną, jak się to nieraz 
z braka miejsca w gazetach z wiela mowami se- 
natorów i reprezentantów wydarza. — Zdanie za- 
warte w tój rozprawie ma tém większa zaslu- 
guje uwagę, ileże takowe wy ur.one przez zdaw- 
ców sprawy nieustających w Ameryce wydziałów 
jeszcze bardzićj niż we Fraucyi odkrywa sposób 
myślenia rządu, którego ministrowie w Żadnój 
z obu izb kongresu nie zasiadają, a przeto tych 
zdawców sprawy za organa tegoż rządu uważać 
należy. — Szczególnićj ważnóm jest w tój roz- 
prawie zdanie referenia (jedoogo Z obywateli Sta- 
nów Zjednoczonych) o pisanych księgach ustaw 
îi konstytacyjach , któreto zdanie tenże rozwija, 
Ł powodu wyrażonego Życzenia: by dia utrzyma- 
nia pokoju świata, wszystkie zatargi wynikające 
z praw narodów wytaczanemi były przed trybunał 
kongresu złożonego z deputowanych państw roz- 
maitych, i aby ten koogres umocowaaym był do 
ułożenia kodexu praw narodów, którego uchwa- 
ły powinny mićć moc obowiązującą dlatych mo- 
Cirstw, któreby go dobrowolnie przyjęły. — »Nic 
nie jest bszzasadniejszóne mówi zdawca spra* 
»wy ypodług zdania wydziała, nad to twierdze- 
nie , jakoby na pewnych zasadach ugruntowane 
Pustawodawstwo, oprócz w podbojach i rewolacy- 
»jach, samo jedno wywrzćć miało kiedy znaczny 
»wpływ na tok rzeczy. Pozonjemy bsrdzo do- 
»brze, iż zdanie to, w czasie, w którym tak 
»często jest mowa o pisanych księgach 
»astaw i kopstytucyjach , przesadaćm 
Vzdawać się może; lecz doświadczenie i teoryja 
vprzykonywuja nas najdokładniej o nieomylnóm 
Vtwierdzeniu naszóm.  Najslewniejsze pomniki 
ustawodawstwa były zawsze dłazićm dziełom 
Vcząsą , przez oględsa, na doświadczenia oparta 
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22. listopada 1838, 


»mgdrość aż do pewnego stopnia odmieniane 
»poprawiane, przyczóm bardzićj starano się 4 
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vrzystać Z okoliczności niżeli stawać się ich pó” 


vnami. 


A nawet gdy formę ksiag ustaw obierkt*: 


»no, nlo były takowe niczóm innóm w miej- * 


vscach, gdzie wywierały jakowy wpływ abawien- 
»ny, jak tylko dokładniejszćm i ściślejszćm spi- 
»saniem sposoba myślenia narodu, jego zwycza- 
»jów i początku, z tak ograniczonemi odmiana- 
»mi, o jakich wprzódy nadmieniłem. — Co się 
skenstytucyi dotyczó, dośmiadczepie wyuikające 
sz ostatnich lat pięćdziesięcia, okazuje nicpo- 


strzeboćm wszelkie rozwodzenie się nad tą rze=* 


vcza dla udowodnienia jéj bezskuteczności (in 
»ejficacy) tam, gdzie naród nie jest jeszcze dojrza- 
»łym, czyli inoemi słowy, gdzie narodowi takowe 
vsamowolnie bywsja nadane. Dokument takowy ni- 
sczóm inoém nie jest jak tylko omamieniem, 
»niewart pargaminu , na którym napisany. Ten 
stylko, którego umysł urojeniem się karmi, mo- 
vże teraz wierzyć jeszcze w tajemną silę formuł 
ppisapych , w których dawnićj tah wielka pokła- 
zdana powagę. W piedorzecznym sposobie przy- 
ytaczaao Sysierm naszego rządu za przykład w 
siym względzie. Lecz izbie bardzo dobrze wią- 
„domo, że my raczój jesteśmy sławnym przykła- 
ydem we względzie przeciwoym .. .. Państwa 
nasze były przed rewolucyją tak wołaćmi. tak 
prepublikańskiómi, jakićmi są teraz.3 — Zdawca 
wyjaśnienie poczatku senata i 
ów następujacemi słowy: rJako 
»niezbita prawda okazuje się wyraźnie, iż niee 
«masz obłedniejszego urojenia nad to, gdy sobie 
vwyobrażamy, iż podobnemi instytacyjami w kra- 
sjach, w których rzeczywiste stosunki takowym 
vodpowiedne mie 88, coś pożytecznego zdziałać 
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sprawy kończy 
izby reprezentant 


Hiszpanija. 
się teraz, Że fałszywą była wiado- 
ieństwach , jakich Csbrera miał się 
dopuścić na pennćj liczbie jeńców , których za- 
brał w potyczce pod Maella, a co stało się po- 
zorem do nastąpionych późnój scen morderczych 
w Walenczi. Jenerał San Miguel, który był tak- 
że uwierzył, że Cabrera dopuścił się owych bez- 
pawi, pissł do niego list o tóm w wyrazach 


Pokazuje 


mość o okrucieúst 
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majaiększego oburzenia; szef karlistowski miał 
mu na to odpowiedzióć w mastępujacy sposób : 
»Przyszlij mi wpan oficóra i urzędnika cywilne- 
sgo, posiadających Jego zaufanie, a przekonam 
»wpana, żerowym 36 aierżantom, których śmierć 
»ini zarzuceją, ani włos z głowy nie spadł i że 
»podobnież jak moi właśni żołniórze są uważa- 
»oi, karmieni i odziewani.< 

Gazette de France donosi co następuje w 
prywatnćj korespondencyi z Bajonny pod d. 5. 
listopada: sM unagoryści, którym rząd (fran- 
cuzki) zezwolił na pobyt we włościach nadgrani- 
cznych, udali sie z d. 3go na 4ty przez bBejon- 
nę drogą do Saint Jean Pied-de-Port, dla dosta- 
nia się, jak słychać, do Valcarlos, Alnoga ilość 
prochu i innych zapasów wojennych prowadzo- 
no za nimi w 26 wołmi ciagnionych otwartych 
powozach. Wczoraj jeszcze o ósmój zrana 
przejeżdzało przez nasze miasto więcój powozów 
naładowanych Lronia.« 


Wielka Brytanija i Irlandyja. 


Przez statek parowy Royal William, który d. 
5go b. m. do Liwerpooła zawioał, dochodzą listy 
i gazety z Nowego-Vorku do d. 29go, a z Ka- 
nady do d. 16go października. Royal William 
odpłynał z Nowego-Yorka d. 20go wieczorem, 
a lubo powietrze bardzo było burzliwe, podróż 
do Liwerpoola odbył jednak w dniach pietnastu. 
Ślatkiem tym otrzymano w Anglii znana odezwę 
lorda Durham. Quebec Gazette donosi, że lord 
Durham zamyślał d. Z7go paździenika opuścić 
Montreal i do Washingtonu odjechać, Wedłag 
Montreal Herald odjazd lorda był już postano- 
wiony na dzień 29ty t. m. Hrabina Durham, 
córka lorda Grey, miała zamiar z dworem swoim 
odpłynać do Anglii d. 1go listopada, na pokia- 
dzie fregaty Incanstante. 

Naval and Military-Gazette z d. 5go listo- 

ada mieści niektóre bliższe szczegóły o poru- 
szeniach wójsk w Indyjach- Wschodnich. Rząd 
indyjski miał jak najusilnićj domagać się o wię- 
céj jeszcze wojska europejskiego ; gubernator jo- 
neralay pisał wedłog tych doniesień do wysp 
Cejlonu i St. Maurycego, żadając z każdćj z nich 
po jednemu pułkowi, jeźli bez tychże obejść się 
będa mogły. — Batalijon gwardji pieszój ma 
odpłynać do Malty, by ważną tę załogę wesprzeć 
w slużbie, która jest wielce uciążliwą dla tak 
małćj garstki stojacego tamże wojska. (Część 
załogi tamtejszćj odeszła badź ma Wyspy Joń- 
skie, badź może flota angielska przed Darda- 
nellami ma cokolwiek tamtejszego wjsoka lądo- 
wego na pokładzie. Oprócz oddziału tak zwa- 
nego Malta Fencibles, obecnie jest tam cztóry 
pałki, z których każdy po odtrącenia czterech 


kompanij zarodowych zostawionych w Anglii, naj- 
więcćj na 600 ludzi podanym być może, a wszy- 
stkie rarem tylko 2400 ludzi wyniesa. Artyleryi 
tutaj nie liczono.) — Według powyższćj gazety, 
każda kompanija Sypohów ma być w Indyjach 
pomooczoną o 20 ludzi, przeto każdy pulk o 200, 
a wszystkie 152 pułki piechoty mają być po- 
więkazone więcój oiżli o 30,000 ludzi. Ogólowe 
pomnożenie podają na 40,000, w co zapewne 
policzyć także potrzeba w połowie nieregularna 
jazdę, Local horse zwana, która znacznie pra- 
wie pomnożyć mają. — Oddział wojska ma acy 
d. 31go października zebrać się w ludyjach koło 
Karnaul, dla wyruszenia ku iabulowi, składa się 
z jednego europejskiego pułku jazdy, z trzech 
pałków konnych Sypahów, z trzech europejskich 
pułków piechoty, z których jeden należy do 
kompanii wschodnio-iodyjskićj, z dwunasto puł- 
ków piechoty Sypahów, dwóch konnych bateryj, 
dwóch europejskich bateryj pieszych, jełnój ba- 
teryi na wielbłądach i dwóch kompanij saperów. 


Francyja. 


Moniteur z d. 3go listopada zawióra ro z po- 
rządzenie królewskie , żwołujące 
obie izby na dzień 17ty grudnia, 

Toż pismo z d. 7go listopada mieści nast: pa- 
jacy Artykuł: »Journal general donosi doia dzi- 
siejszego »według najpewniejszych urzedowychć 
podań, że miristoryjum francuzkie przystało 70- 
pełnie na najnowsze postanowienie londyńskićj 
konferencyi , pod wzgledem wykonania 24 arty- 
kułów w sprawie holendersko-belgijskićj. Upo- 
ważnieni jesteśmy do jak najwyrażviejszego za- 
przeczenia tćj wiadomości « 

Holandyja. 

Dnia 30. października odbyło się w A mszter- 
damie piórwsze zgromadzenie członków towa- 
rzystwa, celom założenia mechanicz- 
nćj przędzarni do wyrabiania lnianego 
przędziwa. Postanowiono założyć w Axen- 
doorn ten instytut. Znakomici mężowie są człon- 
kami tego towarzystwa. 

Belgija. 

Według doniesień z Bruxelli, izby belgij- 
skie zostały zwołane na d. 13. listopada i król 
miał je osobiście zagaić. 

Królestwo obojćj Sycylii. 

Król Jmć Obojćj Sycylii z najdostojniejszą mał- 
Żonką swoją przybył dnia 26. października w naj- 
pożadańszóm zdrowiu do Palermo. 

Niemcy. 

Dnia 1. listopada umarł w Frankforcie, w sku- 
tek apoplexyi, w 53. roku Życia, panujący naj- 
starszy bormistra syndyk, dr. Thomas 
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Królestwo Polskie. 
— Z Warszawy d, 10. listopada. — 


Gazeta Poranna zawićra nastepujacy arty- 
kuł, który w skróceniu podajemy: Chlubne 
wWspomnienieonowóm wieęzieniuinkwi. 
Zycyjnóm warszawskićm. W Londynie 
Wyszedł wr. b. z druku: » Trzeci raport inspektorów 
wyznaczonych w skutek achwał parlamentowych 
do zwidzenia różnych więzień Wielkićj Brytaoii, 
przedstawiony obu izbom parlamentowym z roz- 
karu Naj. Pania (Third report of the inspec- 
tors appointed under the provisions of the art, 
5. et b. Will, IV. c. 38 to visit the dijjerent 
brisons of Great Britain.) i u. d. Z wielką 
przyjemanością widzimy w tém najnowszćm an= 
gielskiem: diele, w przedriniocie więzień, od- 
dana sprawiedliwość zakładowi, który w Warsza- 
Wie wr. 1835 ukończony iotworzony został. — 
Przedsiawiwszy korzyści systemu odosobnienia 
wieżpniów, sprawozdawcy czynia nader zaszczytną 
wzmiankę o pomyśle Fryderyka hrabiego 
Skarbka, radzcy stanu, członka komisyi rzą- 
dowej spraw wewn. duch. i oświecenia publicz- 
nego, który jak wiadomo, piórwazy powziął royśl 
rastosowania aystematu odos'bvienia do esób pod 
iukairycyja będących, i przytoczywszy w a:cze- 
gółach opis nowego więzienis, lulórego plan jest 
dołączony , co do zaprowadzonego w nim aysle- 
matu, wynurzeją na stronicy 56 zdanie nasie- 
pojące: »W Warszawie wzniesiono więzienio po- 
dłag systemalu odosobnienia pod kierunkiem 
hrabiego Skarbka, członka komisyi spraw wew. 
lirólestwa Polskiego, który wielka cześć czasu 
Swojego poświęcił poprawio stanu wiezień wtym 
kraju. — Połkownik Barneit, konzul Jéj Król. 
Mości , zwidaiwszy w ciągu zeszłego roku to wię- 
żienie, był tak mocno uderzony jego wewuętrz- 
Dym rozkładem i zadziwiającóm urządzeniem ca- 
"go zakłada, że postanowił prosić hrabiego 
karbka o użyczenie mu planu iopisu tego wię- 
zienia, w celu przesłania ich rządowi Jej Król. 
Mości. FRzeczony plan iopis zekomunikowane 
zostały, za pośrednictwem wice - hrabiego Pal- 
Merston, urzędowi swojskiema (Home office), 
Wcela podania ich do tegoż wiadomości.< 


Turcyja. 


Najnowsze doniesienia z Konstantynopola z d. 
lgo października nic ważnego nie zawićrają. 
“k. internuncyjusz baron Stürmer, który, jak 
już donieślišmy, z swćj podróży za urlopem do 
Onstantynopola powrócił, odbył dnia 29. paź- 
ziernika, według przepisów etykiety, odwidziny 
u Wysokićj Porty; dniem wprzódy miał zaszczyt 
Yc zaproszonym na posłuchanie do Jego Sut- 


tańskiej Mości, na któróm Monarcha przyjał go 
2 wielką życzliwością i raczył w najłaskawszych 
wyrazach oświadczyć mu szczególniejszą radość 
awoję z jego powrotu. 

Dnia 20. października miał posłuchanie u Suł- 
tana król. francuzki ambasador, admirał Rous- 
sin, i wroczył Jego Wysokości list króla Łu- 
dwika Filipa, uwiadamiający o narodzeniu rhrabi 
Paryża.< 

Nowy król. belgijski sprawujący interesa p. 
Achard przybył do Konstantynopola d. 25. paź- 
dziernika. W skutek tego wice-hrabia Vilain 
XVI]. udał się d. 28. z powrotem przez Wiódeń. 

Stan zdrowia był w stolicy ciagle bardzo za- 
Bpokajsjący. è 

Według wiadomości ze Smyrny, angielski ad- 
mirat Stopford odpłynął do Malty dnia 27. paż- 
dziernika zrana z większą częścią zostajacéj pod 
jego dowództwem floty ; tylko okręty linijowe : 
Rodney, Talavera i Pembroke, wraz a fregatą 
Talbot, pozostały w Warli, gdzie takze ilota 
liapudana Paszy stoi jeszcze na kotwicy. 

Greccy swanturnicy usiłowali wzniecić rozru» 
chy na wyspie liandyi, ale te wkrótce uilumio- 
nemi zostały. 

Dzieńśnik marsylski Semaphore w swojój pry- 
watnćj korespondencyi, którą od czasu związka 
Marsylii ze Wschodem za pomocą statków pa- 
rowych, ogłasza regularnie ze znakomitszych 
misst portowych Lewantu , zawióra następujace 
wiadomości z Alexandryi pod d. 16. paźdaier- 
nika: rKilka oddziałów wojska udało się już do 
Sennear w pochód. Pułkowaik Campbell towa- 
rzyszyć będzie Paszy w tój podróży. Dowiadoją 
sia właśnie, že Pasza doia dzisiejszego do Sen- 
naar odjedzie. — Głoszą tutaj ciekawą wiado- 
mość, że znaczna część Druzów rze- 
szła na obrzadek chrześcijański. Kilku 
konzulów w Boprut zaprosił biskup tamtejszy, 
do znajdowania się va chrzcie blizko 150 Dru- 
zów, którzy dla uniknienia „prześladowań egip- 
skiego rzadu, powzięli zamiar przejścia na ob- 
rzadek, zapewniający im sympatyję Paszy. We 
wszystkich włościach Drazów liczba neolitów co 
dzień wzrasta.« Ważne zjawisko to potwierdzają 
listy z Bayrut w tójże gazecie marsylskićj: »Na- 
stepujący wypadek (pisza) zdarzył się miedzy 
pieugiętymi Druzami, których okropny obrzą= 
dek skroślił nie dawno w mistrzowskiój rozpra- 
wie oryjentalista p. Sylvestre de Sacy. Prawie 
wszyscy mieszkańcy Iloranu kazali się ochrzcić. 
Liczba Drozów , którzy chrześcijaninami zostali, 
uż sześćset przechodzi. Zapewne powody po- 
Jityczne wpłynęły na to postanowienie. Wojoa, 
która przeciw tym wojowniczym Goralom pro- 
wadzono, opasywała ich co raz ciaśniejszóm ko. 
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łem bagnetów, zewsząd im śmiercią grożących. 
Taktyka ta przyprowadzała ich do rozpaczy, zło- 
Żyli broń i na łysych grzbietach gór zatknęli 
chorągiew pokoju. Poddawszy się pęwzięli prze- 
konanie, że ażeby tak być uważanymi jak chrze- 
ścijańscy Gorale, którym polityka egipska więk- 
szych udziela przywilejów, najkorzystnićj jest 
przyjać religija chrześcijańską. Najznakomitei 
Drazowie już krok ten wykonali. Wypadek ten 
mieć będzie ogromny wpływ na los Syryi.< 


Grecyja. 


Pisma bawarskie donoszą z Aten pod d. 27. 
pździernika : Z Wolos , pogranicznego tureckie- 
go missta doniesiono, ze Kajmakan tamtejszy ka- 
zał greckich poddanych sposobem niesprawiedli- 
wym więzić a nawet w obec konzula greckiego 
znieważać. Konzul udawszy się osobiście do u- 
rzędnika tureckiego dla zaniesienia urzędowćj 
akargi na to przekroczenie praw narodów, został 
haniebnie do milczenia zmuszonym, pochwyco- 
no w jego obecności dwóch jego ludzi i wychło- 
stać kazano. Nadto z polocenia Hajmakana zdar- 
to banderę z hotelu greckiego konzula; takża 
greckie haodlowe okręty pozbawiono bandery 
greckićj a na jéj miejsce turecka zatknięto. Nie 
wiadomo jeszcze co spowodowało władze turec- 
kie do tak haniebnego obejścia się z Grekami. 
Lecz właśnie dowiadujemy się, że Konstanty Ka- 
narja, Daczelnik naszój dywizyi morskiój na Ar- 
chipelagu, po otrzymaniu o tém wiadomości z Wo- 
los, spioszno tamże z okrętami popłynał. Sta- 
nowisko , jakie lianarys w obliczu miasta zajął, 
aprawiło, że Turcy starają się teraz jak najmoc- 
nićj usprawiedliwić z tego, co zaszło; atoli lia- 
narys pozostaje na awojćm stanowisku, oówiad- 
czywszy, że wprzód oczekiwać będzie instrukcyj 
od swego rzadu, jakiój satyslakcyi ma żądać, 


Persyja i Indyje. 


Frankfortaka Oberpostamts-Zeitung wieści pod 
powyższym napisem następujący artykał 
trzeci: »Afzhanistan zostaje obecnie pod piç- 
cia władzcami, jeżli posiadaczy ciągle zapraźaaćj 
władzy , naczelników wojennych ale wyuzdanych 

lemion, narzędzia obcećj intrygi, tak nazwać mo- 
boa. Stolice pięciu tronów są w Heracie, Kabula, 
Ghaznie, Peidszewarze iliandaharze. Z Afghani- 
stanem graniczy hraj Rundszyt - Synga , Rajaha 
Łahory. Przednie Indyje, niegdyś państwo Wiel- 
kiego Mogola, dziela się teróz na trzy części: 
na posiadłości angielskie, na indyjskie Anglii pad- 
ległe państwa, ina krainy niepodległe, mnićj wig- 
cój wiernie sprzymierzone z kompaniją wschodnio- 
indyjska. Posiadłości angielskie po większćj czę- 
ści zdobyte razem r. 1756, mianowicie w pięciu 


wojnach z Rajahem Mysary, Hydor Alim i zte» 
goź synem Typpo Ssibem, rządzone sa z Kalkuty, 
gdzie teraz lord Auckland rozkazuje. Nie mógł 
pićrwćj opowied:ióć stę Londynowi i pochód woj- 
aka do Kabulu z włesnego nakazał popędu. Poe 
wody do tego wyłożył zapewne ministrowi gabi- 
netowemu dla spraw wschodnio - indyjskich , sir 
Johoowi Cam Hobhouse; zdaje się, że je tylko 
przezorność wywołała; wszelako zebranie anglo- 
indyjskich sił zbrojnych na granicy ku Afghani- 
atanowi ma wielkie polityczne znaczenie ; jest 
ono piórwszym krokiem do wykonania koniecz- 
nością nakazanego plana, skoro przypuścimy, że 
Porsyja- Zachodnia, położona tak blizko wpływu 
roszyjskiego , nie może dłużój służyć za przed- 
murze dla lndyj; Anglii przeto należy zwrócić 
baczność na bozrząd władztwa pięciu w Persyi- 
Wschodniój (Afghanistanie), by w ten punkt ude- 
rzyć izałożyć mocne, sprzymierzone z nią obron- 
cze państwo. Podległe indyjskie państwa są na- 
stępujące: Hyderabad ; Harnatyk ze stolicą Arkot; 
Oude, ze stolica Lucknowem, zamieszkana prrez 
300,000 dusz; Mysora; — liaajah Hrysbna Udiaver 
koronowany był przez Birmanów r. 1709; — ua- 
czelnicy Marattów w Nagpur, Sattarah , w Guzo- 
rate, w krainie Holkara i w Bhurtpore, które 
lord Combermere zdobył szturmem roka 1820. 
Niepodległych indyjskich państw jest tylko trzy : 
Kraj Marattów pod panowaniem Ścyadyi, który 
w Gwaliorze rezyduje; Lahora czyli peństwo 
Szeików; Napaul u pasma gór himmelajskich. — 
Po tych ogólnych wiadomościach damy następu- 
jące: 1) Opisanie leratu, podlag kinnairda ; 
2) przeglad składowych części wyruszonego ku 
granicy oddziału wojska; 3) głosy dzienników 
z Londynu o politycznćj kovjunkturze pod wzglę- 
dem knowanych przez Rossyję planów zabor- 
czych w Azyi. — 1) Horat leży w lhorassanie ; 
u starożytnych nazywał się Aryja także Artakoana; 
był głlównćm miejscem perskićj prowincji Aryany. 
(Medowie i Aryowie byli pićrwotnie jednym lu- 
dem; starożytna perska polityka uważała za rzecz 
potrzebną osłabiać Medyję przez rozdwojenie; po- 
czćm z krainy Aryją zrobiła osobną satrapiję; droga 
z Medji do Aryjów prowadziła przez bramę ka- 
spijskaą — warowny przesmyk między obu krai- 
nami.) Herat leży na obszćrnćj dolinie, opasany 
ze wszech stron wysokiemi górami, oblany rzeką 
Hery, zyżźny, dobrze uprawny i mocno zaludniony. 
Miasto ma wały, fose i twierdze. Zamek rezy- 
dencyjonalny nie jest okazały; w środku wiel- 
kiego czworoboku przed samym zamkiem stol 
szubienica. Główny meczet, niegdyś jeden z naj- 
wspanialszych gmachów, *rozsypuje się w gruzy: 
Herat liczy 100,000 mieszkańców, miedzy którymi 
10,000 Patanów a GUO Hindów; reszta sa Afgha- 
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nowie. Jestto ważne handlowe miasta; od dawna 
był sławnym , leżąc na gościńcu karawanowym, 
prowadzącym do Kandaharu, Kabulu i Indyj; i dzi- 
tiaj jeszcze jest ogniskiam handlu łiascermiru, 
Bockhary, Persyi i ladyj. Artykuły wywozowe 
Herata są: jedwab, szafran, assuafetida; ogrody 
napełołone sa drzewami morwowemi; na nizi- 
nach rodzi sie oblicte pszenica i jęczmień; miasto 
ma pięć /ack-rupiów *) dochodu z cła; Szachowi 
Perskiemu płacono niegdyś haraczu 50,000 ru- 
piów. — 2) Bombay . Gazette zdoia 1. września 
podaje nastepujacy wykaz wójsk, które otrzymały 
rozkaz do pochodu, by dnia 30go października 
zebrać sie razem koło Kernau] i z tamtąd przez 
Bhutnee, Bhawnpoor i Miiheakaie posiępować 
dsléj ku Itandaharowi, Kabulowi i Heratowi: Dwa 
oddziały artyleryi konnój; majora Pow bateryją 
na wielbładach ; dwie kompanije europejskićj pie- 
Szćj mrtyleryi; dwie kompanije saperów; pułk 17. 
lansyjerów, trzy pułki bengalskićj lekkićj jazdy; 
trzy pułki europejskiój piechoty ; dwanaście 
pułków bengalskićj piechoty; do tój armii ma 
jeszcze przybyć wojsko posiłkowe Randszyt- 
Syoga, którego ilość podają rozmaicie, azwła- 
Bzcza aż do 50,000 ludzi. — 3) Teraz posłachajmy 
po co tego wojska, po co tak znacznój i koszto- 
wnój demonntracyi? Organy torysów sa najpręd- 
Bzómi do marcyjalaćj polityki; chciałyby chętnie 
lorda Palmerstona zrobić odpowiedzialnym za 
każdego rossyjskiego jenta, który na dworze 
Toheranu, lub woborie pod Heorat"m, albo któ- 
romu z Rajahów iodyjskich dobra lab złą dał 
radę; chciałyby chciwości Rossyi położyć tame, 
anie wiedzą, jak zacząć; najwięcćj jednak same 
się chwala, Że dawno już przepowiedziały to, 
00 teraz całemu świata wiadomo. Itak Morning- 
Post wyraża się jak następuje: »Przyszło więc 
vdo przesilenia; chytra polityka Rosəşyi, zwró- 
»cona ku naszym najpiękniejszym, najwięcćj 
*wartości mającym posiadłościom w odległej czę- 
»Ści świata , powinna teraz gwałtem się cisnać 
»pod rozwagę ladu angielskiego; dotąd aż nadto 
*zaniedbywaliśmy się w dostatecznćm ocenieniu 
»ważności Indostanu, jako głównego źródła potęgi 
»angielskiój — naszćj przewagi na morzu, co 
*większa naszego władztwa na Oceanie; teraz na- 
»leży do narodu, ażeby to uczynił, co ministro- 
wie zaniedbali aż do ostatecznój chwili najwięk- 
»szego niebezpieczeństwa; do narodu należy roz- 
»poznać, wjak przykróm znajduje się położeniu 
*pod niedostatecznym, małodusenym, lekkomyśl- 
*nym rządem; powinien oczy otworzyć na wy- 
spadki, które się w onych dalekich strefach przy- 
sgotowuja. Potrzeba, ażeby lew się obadaił — 
Naa 
*) Zack-rupia blizko 200,000 zr. m. k. 


»albo Anglija niech lepićj swoje niegdyś damne 
»bazwisko wymaże zrzędu narodów. — Jaj 
»dzieje u nas? Wewnątrz jesteśmy w politycznym 
rzamęcie; ustawodawstwo opornym idzie kro- 
skiem, ato wszystko dla tego, ażeby lord Mel- 
sboarne mógł jeść objady a Hrólocćj, a whigo- 
»wle gospodarować po ulicy Downing ; Irlandyja 
vzapadła w nieszczęście bez nadziei; ladyje - Za- 
chodnie robią okropne doświadczenie (wolni 
»Murzyni pracować nie chca!) i trudno przewi- 
»dzióć, jaki tego będzie koniec; Kanada zsledwo 
»uszła jednemu zaburzeniu a już ją na drugie 
»przygotownją ; dyktatora Durhama zmusza do- 
mowa zdrada zrzec się władzy, Która mu bojażń 
vi niezdatność poruczyły; ostatnie i najciemniejsze 
»symploma rozsprzężenia naszych zamorskich po- 
»siadłości, jako korona wszystkich innych, wy- 
»pływa znaszych olbrzymich krajów we wschod- 
»niój części świata. Indostan jest zagrołony i 
»z tego powodu wdamy się w wojnę z Persyją, 
vz Rossyja, lob zoba temi państwami. Należy 
snam na wszystko się przygotować, ma najlep- 
»szy lub na najgorszy zajść mogacy przypadek, 
szważywszy dokładnie — (co mimo ponawianych 
»napomnień tak długo niewyjaśnionóm było) — 
»owe dumne zaborcze plany, jakie Rossyja po- 
swzieła wzgledem angielskich lodyj. Sprawa ta 
prozazćrza się, im się jéj bliżćj przypairujemy. 
»Jest ona takie stanowcza dla pokoju lub wojny 
»w Europie. Przeto pićrwszćm staraniem naszóm 
»być powinno na przedmiot ten zwrócić uwagę 
»pabliczności.a 
a O A 
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Wiadomości handlowe i przemysłowe. 
(Z korespondencyi prywatnej.) 


Ołomuniec, Targ na woły d. 14. listopada 1838, 
Na targu mieliśmy 2266 wołów, więcćj ja- 
keśmy się spodziówali. Tą liczbą objęte są tak- 
że 300 z poprzedniego targu pozostałych wo- 
łów, mianowicie 200 pana Agopsowicza. Ce- 
niono drego, a bydło było w ogólności tylko 
średnićj jakości, dla tego kupno szło ociężale. 
W Wićdnia płacą cetnar mięsa w wołu od 37 
do 38 zr. w. w. — Czescy kupcy wracają jak 
zwykle o tym czasie do domu. — Na przyszły 
targ mają bardzo mało przypędzić wołów; na- 
stępuje pora, w któréj u nas same tylko par- 
piki sprzedają. ' = 
Przypędzili: 1) Hersch Spiller, z Żurawna, 
79 wołów; 2) larael Rosenhek, z Kakolnik, 71; 
3) Leib Wachsberg, z lirakowa, 66; 4) Lemel 
Themano, z Brzyska, 51; 5) Mateusz Żydek, 
z Ołomuńca, 116; 6) dtto. 90; 7) dtto. 85; 8) 
Markus - > od z Chocina, 197; 9) Grzegorz 
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Agopsowicz, z llałaczkowie, 209. Małómi par- 
tyjami 201. — Ilość przypędzonych 1156. 


Cena je- 


dnej 
K ili: pa a 
| Fe z w CU E: 
a s 
zr. | kr. 


Do Ołomuńca st. Nr. 1.) 591)2| 287/45] 612| 8 
Niesprzedano st. Nr. 2. 

Do Ołomuńca st, Nr. 3.| 45 275|—| 5 8 
— Pawłowic st. Nr. 4.| 44 275|—| 7 8 
Niesprzedano st. Nr. 5. 

Malémi partyj. st. N. 6. 

Do Einsiebl stado Nr. 7.| 44 225|—| — 71) 
— Berna ze stada N. 8. | 147 3530|—]| 3 9 114 
— Prośnicy ze st, N. 8.| 40 300 —| 6 

— Pragi stado Nro. 9.| 196 360| 4| 4 11 1j 
Małómi partyjami . .j201 3 


Przed targiem sprzedali: 1) Mevdl Am- 
ster, z Czerniowiec, 299 wołów; 2) Benesch 
Ebener, z Sadagóry, 98; 3) Salamov Berl, 
z Radomyśla, 97; 4) Abraham Possłoc, z Brey- 
ska, 65; 5) Jekel Berofeld, z Bohorodca, 99; 
6) Leib Wachsberg, z Krakowa, 162; 7) Sala- 
mon Brandstitter, z Uścia, 110; 8) Jakób Oren- 


stein, z Zurawna, 180. — Razem 1110. 
z m aaa aaa 
Cena je- Z tych 
dnéj para 
Hupili: s pary 3 | ważyć 
Fi w w. w. a mogła 
zr. |kr. cetnar. 
Do Wiednia st. Nro. 1.|e90 | 550|—| —  |10334 
— Austryi st. Nro. 2 86 350|—]| 12 9 1j2 
— Berna stado Nro. 5.| 86 335| M 8 zją 
— dtto. st. Nro. 4.| 50 350 | — 6 9 
— Prośnicy st. Nro. 5.| 87 265] —| 12 8 
— Pragi stado Nro, 6. |145 380|—| 19 934 
— duo. stado Nr. 7.| 98 355|—] 12 91 
— Wićdnia i Pragi st, 8. | 158 3590|—| 22 10 154 
z 


Średnie ceny zboża na targach warszawskich 
i praskich od d. 6. do 11. b. m.: Korzec żyta 
złp. 14 gr. 12, pszenicy złp. 28 gr. 27. 

Kurs giełdy warszawskićj dnia 9. listopada 1838: 
Za dukaty holenderskie nowe żądają złp. 19 gr. 
20, dają złp. 19 gr. 17; za rossyjskie assygnaty 
Żądaja złp. 187 gr. 15, dają złp. 187 gr. 5; za 


— 


polskie listy zastawne białe bez kuponu (wartość 
kuponu złp. 1 gr. 17) żądają złp. 92 gr. 13. 
A 3 nt en Por.) 


Gdańsk d. 10. listopada 4838. Na początku 
tego tygodnia nie kapowano pszenicy, 2a to tém 
więcćj żyta i grochu, przy końca zaś przeciwnie 
się działo. Sprzedano 113 łasztów pszenicy 128 
do 130 funtowój po 525, 550, 560, 570 do 575 
zł pr. za łaszt; żyta 19L łasztów, ma początka 
tygodnia łaszt 120 do 122 font. po 250 do 232 
zł. pr., przy końca tygodnia łaszt 120 funt. po 
240 zł. pr., 122 funt. po 242 zł. pr,; grochu 
białego i żółtego po 222, 230, 240, 245 do 
252 zł. pr., siwego po 225, 230, 285 do 255 
zł. pr.; jęczmienia 105 do 106 funt. po 150 do 
153 zł. pr. — Ohn spirytasu kartollanego (120 
kwart) 80 proc. podłag Tral. 16 do 17 talarów, 
Żytniego 83 proc. podług. Tralesa po 23 do 24 
talarów. (Preus, Handl, Zeit.) 


We Francyi doświadczono, Że buraki, które 
doszły tylko 3/4 dojrzałości, tylo wydają cokru 
co całkiem dojrzałe ; z czego ta korzyść wynika, 
iż przerabiając niezupełnie dojrzałe buraki na 
cukier, można wcześnićj zaczynać i przed zimą 
uwinąć się z robotą, a tém samém unikoąć po- 
trzeby przechowywania buraków na zimę. 

Pewien uprawiający buraki oznajmił wydzia» 
łowi kupieckiemu w Paryżu, że łanek jego; 
który przedtóm zatrudniał 7 ladzi i żywił 100 
owiec, odkąd zaczął na nim sadcić buraki, za” 
tradnia 50 osób i wyżywie 1000 owiec. 

(Preus. Handl, Zeit.) 


Północna kolćj żelazna Cesarza Ferdynanda. 


Właśnie roboty przy kolei żelaznćj na prze- 
strzeni z Rajgern do Berna już nareszcie ukoń- 
czonemi zostały. Naczelny inżynier odbył dnia 
11go listopada z lokomotywem Moravia trzy 
piórwsze przejazdki dla próby, z których w piórw* 
szćj przestrzeń 7300 sażni odbyto w 15, w dru- 
giój w 13, a w trzeciój w 15 minutach. Poła” 
doiowe bastyjony były licznie widzami okryte. 
Pracoją czynnie około stawiania budynku na 
stacyjy iszopy na lokomotyw i powozy. (Adler.) 


TEATR POLSKI. 


Jutro: (po raz drugi) Iaryjatka, melodramat w 3. akt. 


Aloizy Reichan, artysta sztuki malarskiej, przeniósł swe mieszkanie do nowej ka* 
mienicy pana Łodyń skiego , ner. 1, na agićm piętrze, obok zajezdnego domu +pod tygrysem.e 


Redakcyja: J. N. Kamińskiego. — Drakiem: Piotra Pillera, we Lwowie. 


